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Terapeutyczny Punkt Przedszkolny „Garnizonki” posiada w ośrodku odrębną salę dydaktyczną. Z dziećmi aktualnie pracują pedagodzy Anna
Żaczkiewicz i Paulina Włoczkowska oraz pomoc opiekuna Ewa Murgrabia. Dyrektorem placówki jest Marta Lewandowska (wszystkie panie na
zdjęciu z dziećmi). (fot. Joanna Młynarczyk)

Przy Stowarzyszeniu „Wspólna Troska” w Skierniewicach działalność rozpoczął
Terapeutyczny Punkt Przedszkolny „Garnizonki”. Dedykowany jest dzieciom
niepełnosprawnym – głównie z autyzmem, zespołem Aspergera oraz posiadającym
sprzężoną niepełnosprawność. Rekrutacja chętnych trwa.

Placówka terapeutyczna „Garnizonki” jest najmłodszym „dzieckiem” Fundacji Troska, działającej
przy Stowarzyszeniu „Wspólna Troska” w Skierniewicach.

– Kładziemy szczególny nacisk na pracę terapeutyczną, która ma na celu osiągnięcie jak największej
samodzielności przez dziecko z potrzebami. Wiem, że w domach są dzieci, które potrzebują opieki i
wsparcia specjalistów. U nas ją znajdą – podkreśla Marta Lewandowska, dyrektor Terapeutycznego
Punktu Przedszkolnego „Garnizonki”.

Placówka dedykowana jest dzieciom w wieku 3 – 6 lat, choć mogą korzystać z niej dzieci zarówno



jeszcze młodsze, jak też starsze z odroczonym obowiązkiem szkolnym. Jedyny warunek, jaki kandydat
musi spełnić to opinia poradni psychologiczno-pedagogicznej z orzeczoną niepełnosprawnością.

Jak zapewnia dyrektor, placówka proponuje dzieciom terapię na bardzo wysokim poziomie.

Poza realizacją zaleceń poradni psychologiczno-pedagogicznej, dzieci są cały czas pod opieką
pedagogów i specjalistów – m. in. mają dogoterapię (zajęcia z pieskami), w sali dostosowanej do ich
potrzeb korzystają z tablicy interaktywnej z programem przeznaczonym dla dzieci ze spektrum
autyzmu oraz wielu innych pomocy i zabawek. Cały czas podczas pobytu dziecka w przedszkolu
prowadzony jest trening samodzielności – nauka ubierania się, samodzielnego spożywania posiłków i
korzystania z toalety.

Docelowo grupa będzie malutka.

– Będzie liczyła do 5 osób – zapowiada Marta Lewandowska.

Choć dyrektor przyznaje, że fantastyczną sprawą jest przebywanie dzieci ze specjalnymi potrzebami
z przedszkolakami zdrowymi w placówkach integracyjnych, to trzeba pamiętać, że dzieci autystyczne
nie zawsze dobrze odnajdują się w takiej grupie.

– Często potrzebują więcej spokoju, zorganizowanej przestrzeni i właściwej terapii. U nas mogą ją
otrzymać. Z pedagogami i terapeutami pracują indywidualnie, co w większej grupie nie byłoby
możliwe – podkreśla Marta Lewandowska.
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